
Poznaj prawdziwą Turcję
Turcja to piękne plaże, wyśmienita 
kuchnia, bogata kultura i historia, ale 
przede wszystkim wyjątkowi ludzie. 
Na każdym kroku spotkasz tu ślady 
wielkich cywilizacji ‒ osmańskiej, grec-
kiej, rzymskiej, arabskiej, bizantyjskiej,  
mezopotamskiej. Każde miasto, każda 
ulica, każdy dom opowiadają wyjątkowe 

historie o swoich mieszkańcach.

Obszar Turcji jest ojczyzną 
wielu grup etnicznych  
i kultur, pośród nich Tur-
ków, Kurdów, Alewitów, 
Ormian, Greków, Arabów 
i Żydów. Niektórych z nich 
spotkacie w Turcji osobiście, 
niektórzy z nich istnieją już jednak  
jedynie na kartach historii. Współcześni 
obywatele i obywatelki Turcji pamiętają 
o swoich korzeniach i jednocześnie  
są otwarci na nowe, odważnie doma-
gając się koniecznych zmian społeczno- 
-politycznych.

To właśnie w Turcji setki tysięcy ludzi 
oddolnie się zorganizowało i solidarnie 
protestowało w obronie praw kobiet, 
środowiska LGBTQ, demokratycznej 
reprezentacji i poszanowania kultury 
społeczności kurdyjskiej. Podnoszone 
były też wspólne wszystkim kwestie 
klimatyczne i praw pracowniczych.

ŻĄDAMY:
•	 zaprzestania wojny i represji  

w stosunku do Kurdów i Kurdyjek
•	 wycofania armii tureckiej z terenów 

okupowanych w Syrii
•	 wolności dla więźniów politycznych
•	 poszanowania praw człowieka  

i wolności słowa
•	 zaprzestania represji w stosunku do 

organizacji kobiecych, środowisk LGBTQ, 
związków zawodowych i wszelkich innych 
organizacji społeczeństwa obywatelskiego

NIE SPĘDZAJ WAKACJI  
W TURCJI

NIE LATAJ TURKISH 
AIRLINES

NIE KUPUJ TURECKICH 
PRODUKTÓW

W TEN SPOSÓB MOŻESZ 
POMÓC WALCZYĆ  

Z DYKTATURĄ ERDOĞANA

 

Erdoğana należy krytykować nie tylko za ludobójczą wojnę przeciwko syryjskim Kurdom i 
Kurdyjkom, ale za całość rządów jego partii AKP, które doprowadziły kraj do tego, czym jest 
dzisiaj - brutalną dyktaturą z demokratyczną fasadą. Demokracja to coś więcej, niż wybory 
co pięć lat, które i tak są powtarzane, jeśli tylko wyborczy wynik nie jest rządowi na rękę. 
Demokracją nie jest kraj będący więzieniem dla dziennikarzy i polityków, którzy nie dali 
się zastraszyć. Demokracja to nie wojna i okupacja. To nie permanentny stan wyjątkowy, 
rasizm, korupcja i czystki w administracji, armii i policji. To w końcu nie kara śmierci! Jed-
nym słowem: demokracja to nie rządy Racepa Tayyipa Erdoğana.

Cały świat widzi, co obecnie dzieje się w Turcji, lecz mimo to rządzący z reguły ograniczają 
swoją reakcje do ostrożnej werbalnej krytyki. W ten sposób nie obalono jeszcze żadnej 
dyktatury. Niezależnie od tego, czy politycy usłyszą nasze postulaty i wprowadzą skutecz-
ne sankcje, zdecydowaliśmy się wezwać Was do bojkotu tureckiej turystyki i produktów 
wytwarzanych w Turcji.



Dzisiejsza Turcja jest bardzo daleka od tej, o której 
marzą miliony jej mieszkańców. Obecny prezydent 
Racep Tayyip Erdoğan jest wrogiem wszystkich, 
którzy kwestionują jego wizję państwa opartego 
na nacjonalizmie w sojuszu z politycznym islamem. 
Turcja pod jego przywództwem prowadzi perma-
nentną wojnę. Obecnie wojna toczy się we wschod-
niej części  Rożawy. Przemocą, chaosem i atakami 
gangów na ludność cywilną wciąż objęte są tere-
ny Afrin, Al Bab i wiele innych. Masakry, których 
dokonywali bojownicy tzw. Państwa Islamskiego 
przy wsparciu Turcji, dziś wykonuje już sama armia 
turecka, bez oporów korzystając przy tym z dżiha-
dystycznych najemników. Tureckie samoloty bom-
bardują szpitale, szkoły i osiedla mieszkaniowe. 
Celem Erdoğana jest wypędzenie ludności kurdyj-
skiej z domów. Jej miejsce mieliby zająć uchodźcy 
przebywający obecnie w Turcji, za których utrzy-
manie Unia Europejska zapłaciła w ramach poro-
zumienia z rządem tureckim 6 miliardów Euro.

Erdoğan prowadzi też  wojnę przeciwko własnym 
obywatelom. W dzisiejszej Turcji nikt, kto dopomina 
się o swoje fundamentalne prawa, nie może czuć 
się bezpieczny. Obecnie liczba więźniów przekra-
cza 230 tysięcy. 150 tysięcy pracowników sektora 
 publicznego zostało zwolnionych z powodów po-
litycznych. Czystki dotknęły sądy, uczelnie, szkoły,  
armię, policję oraz wszystkie pozostałe sektory życia 
publicznego. Demokratyczni reprezentanci i repre-
zentantki walczący o prawa mniejszości tracą pracę  
i stanowiska, a nierzadko lądują w więzieniach.  
Demonstracje przeciwko wojnie, za prawami  
kobiet i osób LGBTQ, protesty lewicowe i związkowe 
są zakazywane lub pacyfikowane. Dzisiejsza Turcja 
to dla wielu jej obywateli więzienie.       


